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Kraków, poniedziałek 30 lipca 1900.
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Rocznik IX.
• ńrt>* K edaR cyi i A d m im s tra ry  i 

K rak ó w , u l .  B ra c k a  15. 
 T e ie fo a  N r. 8 9 6 . ----------

•sitłikie lis ty  i  p rzesy łk i p ie ­
niężne należy adresow ać do B e-
dakoyl i A dm in istracy i, B racka 15.

R ed ak c ja  rękopisów  n ie  sw raea, 
korespondencyj bezim iennych nie 
mwzgrlędnia, listów  nieopłaconych

n ie  p rz y )m n i«

NAPRZÓD
Organ polskiej partyi socyalno-demokratycznej.

K am e r p o je d y n czy  8 hałeray«  
N am er poniedziałkow y 4 k a la n e .

W ychodzi eod iienn ie  o g. 8 ram f 
a  w pon iedziałk i i  d n i po iw ię te-

czne o godz. 10 rano.

D e nabycia: W ad m in is tra c ji, ml. 
B racka 1. 15, oraz we w szy itk ieh  

b inraoh dzienników .

L is ty  rekłam aoyjne n ieop ieczfte-
w ane n ie  podlegaj* opłacie,

A dres na telegram y: N ap rzód - 
K ra k ó w .

P r e n a m e r a ta  wyn-ni 'V K r a k o w i e  (bez odsyłki): m iesięoznie L korona 60 h a l., 
k w arta ln ie  4 kor. 50 h., rocznie 18 kor. — Z a  d o s t a w ę  d o  d o m u  dopłaca się
m iesięczni* 2o ha.. — W A u s t r v i : m iesięcznie 2 kor., k w arta ln ie  6 kor., rocznie
24 kor. W N i e  rn c z e c h :  kw artaln ie 7 m arek. — W innych krajach  kw arta ln ie
10 frąn-- -» — Za każda zm ianę adresu  dopłaca się  40 hal. — Dla robotników w K ra­

so wie i ’ Podgórzu t y g o d n i o w a  p renum erata  40 hal.

O g ło szen ia  (inseraty) przyjm uje A dm in istrac ja  za opłat* od m iejsca w iersza jedae-
szpaltowego drobnym drukiem  (petitem ) za p ierw szy raz po 20 halerze, następny pe 
10 halerzy. — „N adesłane** od miejsca w iersza drukiem  petitow ym  po 40 halerzy za 
każdy raz. — Z a łą c z n ik i (prospekty i. t . d.) p rzyjm uje się za cenę 2 kor. z* tOO 
egzem plarzy dla zamiejscowych. * i kor. za 100 egzem plarzy dla miejsoowyok prama- 

meratorów . — Należytnść należy n a p r z ó d  nadesłać..

Czas odnowić prenum eratę!

„Naprzód^
wychod/.i codziennie o godz. 8 rano, w ponie­

działki i dni pośw iąteczue o godz. 10 rano. 
Prenumerata  wynosi:

w A u s try i : 
miesięcznie . . 2 K
kw arta ln ie  . . 6 K
rocznie . . . 24 K

w Niemczech: 
kw artaln ie  7 m arek.

w innych krajach: 
kw arta ln ie  10 franków.

w Krakowie:
miesięcznie 1 K 60 h 
kw arta ln ie  4  „ BO „ 
rocznie . 18 „ — „

Za dostaw ę do domn 
w K rakow ie i Podgó­
rzu  dopłaca się 20 h 
miesięcznie.

D la  robotników  K rakow a i Podgórza pre­
num erata  tygodniow a (od niedzieli do soboty) 40 h

Num er pojedynczy 8 h.
Num er poniedziałkowy i pośw iąteczny 4  h.
Do nabycia w A dm inistracyi i we w szyst­

kich Agencyach dzienników.
Kedakcya i ad m in is trac y a :

Kraków, Bracka 15 
Telefon nr. 396.

Zamordowanie króla 
włoskiego.

( T e l e g r a m y . )

Monza, 30 lipca. Wczoraj o godz. 
1  O-ej wieczorem, gdy kró l Humbert, 
który tu był obecnym przy rozdawa­
niu nagród na publicznym popisie gi­
mnastycznym, wsiaiał do powozu wraz 
z swym pierwszym adjutantem, padły 
3 s trz a ły  rewolwerowe. Król Hum­
bert, ugodzony w  serce, zm arł po 
k ró tk ie j chw ili.

M orderca zosta ł s c h w y ta n y .  
Nazywa sią on Angelo Pressi. Po­
chodzi z Prato w‘ Toskanie.

Rzym, 30 lipca. Prezydent gabi­
netu Saracco zwołał radę ministrów. 
Saracco wyjedzie bezzwłocznie do Mon- 
zy. Następca tronu książę Neapolu 
bawi obecnie tvraz z swą żoną w po­
dróży na Wschód.

( Z o b a c z  ż y c i o r y s  k r ó l a  H u m b e r t a  
n a  s t r .  2 ) .

Z dnia.
K r a k ó w ,  3 0  l i p c a .

Konfiskaty krakowskie.
J a k  w i a d o m o ,  s ą d  k r a j o w y  u w o l n i ł  

o d  k o n f i s k a t y  m a n i f e s t  p o s ł ó w  s o c y a l n o -  
d e m o k r a t y c z n y c h ,  w y d r u k o w a n y  w  
„ N a p r z o d z i e " ,  a  z a t w i e r d z i ł  t y l k o  k o n ­
f i s k a t ę  d w ó c h  z d a ń  t e j  o d e z w y .  P r z e ­
c i w k o  z a t w i e r d z e n i u  k o n f i s k a t y  t y c h  
c z t e r e c h  w i e r s z y  d r u k u  w n i ó s ł  t o w .  
D a s z y ń s k i  d o  w y ż s z e g o  s ą d u  z a -  
ż a l e n i e ,  w  k t ó r e m  p o  z a c y t o w a n i u  
s k o n f i s k o w a n y c h  z d a ń  b r o n i ł  i c h  p r z e d  
k o n f i s k a t ą  n a s t ę p u j ą c y m  w y w o d e m :

„ C a ł a  o d e z w a ,  z a m i e s z c z o n a  w  N r z e  
8 4  c z a s o p i s m a  „ N a p r z ó d "  z  d n i a  2 6  
c z e r w c a  1 9 0 0  p t .  „ W y b o r c y !  R o b o ­
t n i c y !  T o w a r z y s z e ! "  j e s t  n a d z w y c z a j ­
n i e  u m i a r k o w a n i e  i  w  t o n i e  ż y c z l i ­
w y m  d i a  p a ń s t w a  n a p i s a n ą .  W s z y s t k i e  
j e j  o s t r z e j s z e  z w r o t y  s ą  w y r a ź n i e  s k i e ­
r o w a n e  p r z e c i w k o  w a r c h o ł o m  n i e m i e ­
c k i m  i  c z e s k i m ,  r o z b i j a j ą c y m  p a r l a m e n t ,  
o s ł a b i a j ą c y m  p a ń s t w o  i  u n i e m o ż l i w i a ­
j ą c y m  w s z e l k i  r o z w ó j  z a r ó w n o  p a ń ­
s t w a  j a k  s p o ł e c z e ń s t w a .  B r o n i  o n a  w  
w y b i t n y  s p o s ó b  i n t e r e s ó w  p u b l i c z n y c h  
i  j e s t  w  z u p e ł n o ś c i  w y p e ł n i e n i e m  m o ­
r a l n e g o  o b o w i ą z k u  g r u p y  p o s e l s k i e j ,  
o d z y w a j ą c e j  s i ę  w  c i ę ż k i c h  d l a  k r a j u  
i  p a ń s t w a  c h w i l a c h  d o  s w o i c h  w y b o r ­
c ó w  i  p r z e s t r z e g a j ą c y c h  i c h  p r z e d  s z o ­
w i n i z m e m ,  k t ó r y  d l a  A u s t r y i ,  a  s z c z e ­
g ó l n i e  d l a  n a s z e g o  n a r o d u  t y l k o  n a j ­
s m u t n i e j s z e  m o ż e  p r z y n i e ś ć  o w o c e .

O d e z w a  t a  n i g d z i e  w  A u s t r y i  n i e  
u l e g ł a  k o n f i s k a c i e ,  a l b o w i e m  c .  k .  w ł a ­
d z e  t y l k o  z  r a d o ś c i ą  m o g ł y  p o w i t a ć  
t e n  g ł o s  r o z u m n y  i  s p o k o j n y ,  w z y ­
w a j ą c y  m i l i o n y  r o b o t n i k ó w  d o  r a t o ­
w a n i a  k o n s t y t u c y i  i  p a r l a m e n t u ,  z r u j ­
n o w a n e g o  p r z e z  b ł a z e ń s t w a  o b s t r u -  
k c y o n i s t ó w .  T y l k o  c .  k .  p r o k u r a t o r y a  
k r a k o w s k a  m i a ł a  o d w a g ę  s t a n ą ć  p o  
s t r o n i e  r o n d l i  i  g a r n k ó w  z  k u c h n i  p .  
S z i l e n y o w e j  p o c h o d z ą c y c h  i  s k o n f i s k o  
w a ł a  o d e z w ę ,  j a k b y  p i e r w s z y  l e p s z y  
ś w i s t e k  a g i t a c y j n y  l u b  p r z e d w y b o r c z e  
p o d b u r z a j ą c e  m a n i f e s t y .  A  j a k k o l w i e k  
m ą d r o ś ć  t r y b u n a ł u  o r z e k a j ą c e g o  u r a ­
t o w a ł a  n a  s z c z ę ś c i e  o k o ł o  2 8 0  w i e r s z y  
o d e z w y  o d  k o n f i s k a t y ,  u z a s a d n i o n e j  
c h y b a  z u p e ł n y m  b r a k i e m  z r o z u m i e n i a  
z n a c z e n i a  s ł ó w  u  c .  k .  p r o k u r a t o r y i ,

t o  j e d n a k  i  w  z a t w i e r d z e n i u  k o n f i s k a t y  
c z t e r e c h  w i e r s z y  u  w s t ę p u  z a c y t o w a ­
n y c h ,  p o d p i s a n y  n i e  m o ż e  d o j r z e ć  u s t a ­
w o w y c h  m o t y w ó w .

A l b o w i e m  w y s t ę p o w a n i e  w  o b r o n i e  
c a ł e j  k o n s t y t u c y i  p r z e d  z b y t n i e m  u ż y ­
w a n i e m  §  1 4  n i e  m o ż e  b y ć  w  ż a d e n  
s p o s ó b  p o c z y t a n e  z a  w z y w a n i e  d o  n i e  - 
s ł u c h a n i a  u s t a w .

A  n a s t ę p n i e  z a  „ o b o j ę t n o ś ć "  
w o b e c  „ m o c a r s t w o w e g o "  s t a n o w i s k a  
A u s t r y i  j e s z c z e  n i k o g o  n i e  w o l n o  k a ­
r a ć  k o n f i s k a t ą .  O b o j ę t n o ś ć  n i e  j e s t  
n i e n a w i ś c i ą ,  l e c z  b r a k i e m  m i ł o ś c i ,  a  
t e j  m i ł o ś c i  d o  p a ń s t w a  j a k o  „ m o c a r ­
s t w a "  n i e  w s z c z e p i  w  n i k o g o  k o n f i ­
s k a t a  p r z e z  c .  k .  p r o k u r a t o r a  p a ń s t w a  
d o k o n a n a .  Z r e s z t ą  ż a d e n  n a  ś w i e c i e  
p r z e p i s  u s t a w y  n i e  k a ż e  o b y w a t e l o w i  
k o c h a ć  m i l i t a r y z m u ,  d ł u g ó w  p a ń ­
s t w o w y c h ,  a m b a s a d o r ó w  i  t .  d .  t j .  t e g o  
w s z y s t k i e g o ,  n a  o z e m  z a s a d z a  s i ę  „ m o -  
c a r s t w o w o ś ó "  d a n e g o  p a ń s t w a .

W p r a w d z i e  p o  z n i e s i e n i u  c a ł e j  k o n ­
f i s k a t y ,  m u s i a ł b y  s k a r b  p a ń s t w a  z a p ł a ­
c i ć  m i  o d s z k o d o w a n i e ,  a l e  l e p i e j  z a ­
p ł a c i ć ,  n i ż  p o d t r z y m a ć  n i e s p r a w i e d l i w ą  
k o n f i s k a t ę .

Z r e s z t ą  g d y b y  m i  w  t y m  w y p a d k u  
w y m i e r z o n o  z u p e ł n ą  s p r a w i e d l i w o ś ć  
p r z e z  z u p e ł n e  z n i e s i e n i e  k o n f i s k a t y  
c a ł e g o  a r t y k u ł u  z a c y t o w a n e g o ,  w p ł y ­
n ę ł o b y  t o  b a r d z o  z b a w i e n n i e  n a  s t o ­
s o w a n i e  p r z e p i s ó w  o  t z w .  „ o b j e k t y w n e m  
p o s t ę p o w a n i u "  p r z e z  u r z ę d n i k ó w  c .  k .  
p r o k u r a t o r y i  t u t e j s z e j ,  k o n f i s k u j ą c y c h  
t o  n a w e t ,  c o  w  r e s z c i e  A u s t r y i  d r u k u j e  
s i ę  s w o b o d n i e ,  b a  k o n f i s k u j ą c y c h  n i e ­
r a z  w  m a j u  d o s ł o w n i e  t o  s a m o ,  c o  
p r z e p u ś c i l i  w  s t y c z n i u ,  l u b  w  m a r c u .

W o g ó l e  n i e  n a l e ż y  w  c z a s o p i s m a c h  
r o b o t n i c z y c h  w i d z i e ć  c o  d r u g i e  s ł o w o  
„ p o g a r d ę  i  n i e n a w i ś ć " ,  b o  j e s t  t o  n i e -  
s p r a w i e d l i w e m  i  w  z u p e ł n i e  s p o k o j -  
n e m  s p o ł e c z e ń s t w i e  b e z c e l o w e m  i  n i e -  
p o t r z e b n e m .  C i e s z m y  s i ę ,  ż e  s o c y a l n a  
d e m o k r a c y a  k r o c z y  s p o k o j n i e  p o  l e ­
g a l n y c h  d r o g a c h  i  n i e  s t o s u j m y  w o b e c  
n i e j  j a k i c h ś  w y j ą t k o w y c h  ś r o d k ó w ,  
k t ó r e  z a w s z e  k r z y w d z ą ,  a  n a d t o  n i g d y  
c e l u  n i e  o s i ą g a j ą .

D l a t e g o  u p r a s z a  p o d p i s a n y  o  z n i e ­
s i e n i e  z a c z e p i o n e g o  o r z e c z e n i a  i  o  u -  
w o l n i e n i e  c a ł e j  o d e z w y  u  w s t ę p u  w y ­
m i e n i o n e j ,  o d  k o n f i s k a t y " .

W  o d p o w i e d z i  n a  t o  z a ż a l e n i e  o t r z y -
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m a l i ś m y  o d  s ą d u  w y ż s z e g o  o r z e c z e n i e ,  
z a t w i e r d z a j ą c e  k o n f i s k a t ę  n i e t y l k o  o -  
w y c l i  c z t e r e c h  w i e r s z y ,  l e c z  c a ł e g o  
m a n i f e s t u .

„W  sołdaty!“
P a m i ę t n e  s ą  d l a  n a s  c z a s y ,  k i e d y  

r z ą d  m o s k i e w s k i  w y s y ł a ł  k w i a t  n a s z e j  
m ł o d z i e ż y  z  o g o l o n e m i  g ł o w a m i  —  „ w  
s o ł d a t y “ . B y ł a  t o  j e d n a  z  n a j c i ę ż s z y c h  
k a r ,  j a k i e m i  d e s p o t a  g n ę b i ł  „ b u n t o w -  
s z c z y k ó w  P a l j a k ó w “ . N i e d a w n o  u k a ­
z e m  c a r s k i m  t e n  s p o s ó b  k a r a n i a  „ n i e -  
b ł a g o n a d i o ż n y c h “  z o s t a ł  w  R o s y i  w z n o ­
w i o n y .

U k a z  t e n  c a r s k i  w i d o c z n i e  o b o w i ą ­
z u j e  i  w  G a l i c y i .  T o w .  W i t o l d  E e ­
g e r  w  P r z e m y ś l u  z o s t a ł  w  t e n  s p o ­
s ó b  o d d a n y  „ w  s o ł d a t y “ .

C i e r p i  o n  o d  r .  1 8 8 9  n a  c h o r o b ę  w  
n o d z e ,  k t ó r a  n i e  p o z w a l a  m u  n a w e t  
n a  d ł u ż s z e  p i e s z e  s p a c e r y ,  b o  p r z y  
s i l n i e j  s z e m  w y t ę ż e n i u  o t w i e r a  m u  s i ę  
w  n o d z e  k r w a w i ą c a  r a n a ,  g r o ź n a  d l a  
j e g o  ż y c i a .  U z n a l i  t o  l e k a r z e  k l i n i ­
k i  c h i r u r g i c z n e j  w e  L w o w i e ,  j a k  r ó ­
w n i e ż  r ó ż n i  l e k a r z e  c y w i l n i  i  w o j ­
s k  o  w  i ,  k t ó r z y ,  z a b r o n i l i  t o w .  W .  R e -  
g e r o w i  d ł u ż s z y c h  p r z e c h a d z e k .

Z  p o w o d u  t e j  c h o r o b y  c h c i a ł  l e k a r z  
w o j s k o w y  d r .  K u r y ł o w i c z  p r z y  p o b o ­
r z e  w  r .  1 8 9 8  u z n a ó  t o w .  W .  R e g e r a  
n i e z d o l n y m  d o  s ł u ż b y  w o j s k o w e j ,  a l e  
p r z e w o d n i c z ą c y  k o m i s y i  a s e n t e r u n k o -  
w e j ,  m a j o r  K r e p  e r ,  w b r e w  o r z e ­
c z e n i u  l e k a r z a  a s e n t e r o w a ł  g o  d o  m a ­
r y n a r k i  w o j e n n e j  ( n a  4  l a t a ) .  A l e  g d y  
t o w .  R e g e r  s t a w i ł  s i ę  w  P o l i ,  z o s t a ł  
t a m  p r z e z  „ P r a e s e n t i r u n g s c o m m i s s i o n “  
i  p r z e z  „ S u p e r a r b i t r i r u n g s c o m m i s s i o n 11 
u z n a n y  z a  n i e z d o l n e g o  d o  s ł u ż b y  w o j ­
s k o w e j  i  u w o l n i o n y  o d  w o j s k a .

Z  t e g o  s a m e g o  p o w o d u  z o s t a ł  o n  
w  r .  1 8 9 9  p r z e z  k o m i s y ę  a s e n t e r u n -  
k o w ą  w  P r z e m y ś l u  u z n a n y  z a  n i e ­
z d o l n e g o  d o  j a k i e j k o l w i e k  s ł u ż b y  w o j ­
s k o w e j .

M i m o  t o  z o s t a ł  o n  n i e s p o d z i a n i e  1 7  
k w i e t n i a  b r .  p o n o w n i e  s t a w i o n y  p r z e d  
k o m i s y ę  a s e n t e r u n k o w ą  w  P r z e m y ś l u .  
K o m i s y a  z n ó w  u z n a ł a  g o  a b s o l u t n i e  
n i e z d a t n y m  d o  s ł u ż b y  w o j s k o w e j ,  a l e  
m a j o r  K r e p e r  o ś w i a d c z y ł  l e k a r z o -  
- . . . 'i  w o j s k o w e m u : „ F u r  m i c h  a b e r  i s t  
d e r  M a n n  t a u g l i c h *  ( „ L e c z  d l a  m n i e  

j e s t  t e n  c z ł o w i e k  z d a t n y m 1 1 )  i  a s e n t e ­
r o w a ł  g o  d o  a r t y l e r y i  ( n a  4  l a t a ) .

A s e m  e r o  w a n i e  t o  b y ł o  w i ę c  n a j w i ­
d o c z n i e j s z ą  z e m s t ą  n a  t o w .  R e g e r z e ,  
k t ó r e g o  w o j s k o w o ś ć  a n i  r a z u  n i e  z d o -  

T a ł a  w p a k o w a ć  d o  k r y m i n a ł u  z a p o -  
m o c ą  p r o c e s ó w  p r a s o w y c h ,  j a k i c h  m u  
n i e z l i c z o n ą  m o c  w y t o c z y ł a .

T o w  R e g e r  z w r ó c i ł  s i ę  w i ę c  d o  m i ­
n i s t e r s t w a  w o j n y  z  p r o ś b ą  o  s t a w i e n i e  
g o  p r z e d  k o m i s y ą  r o z p o z n a w c z ą  ( U e b e r -  
p r u f u n g s c o m m i s s i o n ) .  W  p r o ś b i e  s w e j  
p r z y t o c z y ł  c a ł ą  h i s t o r y ę  s w e g o  a s e n -  
t e r o w a n i a .  M i n i s t e r s t w o  w o j n y ,  j a k  j u ż  
d o n i e ś l i ś m y ,  o d p o w i e d z i a ł o  —  o d m o ­
w n i  e . . .

A więc kaleka został oddany „w soł- 
daty" za przekonania polityczne!

Ongi, a dziś.
K r ó l  a n g i e l s k i  R y s z a r d  L w i e  s e r c e ,  

p o d c z a s  w y p r a w  k r z y ż o w y c h  t y l u  m u  
z u ł m a n ó w  p o m o r d o w a ł  i  t a k ą  s o b i e  
z y s k a ł  o k r u c i e ń s t w a m i  w ś r ó d  S a r a c e -  
n ó w  s ł a w ę ,  ż e  d ł u g o  j e s z c z e  p o  j e g o  
z g o n i e  m a t k i  s t r a s z y ł y  d z i e c i  j e g o  
i m i e n i e m .

D z i ś  o d  o w e g o  c z a s u  m i n ę ł o  z  g ó r ą  
s i e d m s e t  l a t  ( w  r .  1 1 9 0  R y s z a r d  p r z e d ­
s i ę b r a ł  p i e r w s z ą  s w ą  w y p r a w ę  w r a z  
z  k r ó l e m  f r a n c u s k i m  F i l i p e m  I I )  —  
7 0 0  l a t  k u l t u r y !

W  B r e m e r h a v e n  n a  o k r ę t y  w s i a ­
d a j ą  w o j s k a  n i e m i e c k i e .  C e s a r z  W i l ­
h e l m  d o  z e m s t y  i c h  z a g r z e w a ,  a  t a k  
k r w a w e j  . b y  p o  t y s i ą c u  l a t a c h  
j e s z c z e  C h i ń c z y c y  j ą  p a m i ę t a l i .  A  j e ­
d n a k  w i d z i m y  r ó ż n i c ę  p o m i ę d z y  t y m i  
w ł a d c a m i .

R y s z a r d  k r w i o ż e r c z y ,  l e c z  o d w a ż n y  
a ż  d o  s z a l e ń s t w a ,  w ł a s n ą  p i e r ś  n a d ­
s t a w i a  p o d  p o c i s k i  w r o g ó w !  O r z e ł  
d z i k i !

C e s a r z  W i l h e l m  z  b r z e g u  m o r z a  
( j a k  k o k o s z ą  d o  k a c z ą t )  p r z e m a w i a  
d o  w o j s k ,  p ł y n ą c y c h  w  o d l e g ł y  k r a j ,  
g d z i e  w a l k a  w r e ,  n a  c h ł o d n o  w y l i c z a ,  
w i e l e  k r w i  c h i ń s k i e j  z a  k r e w  K e t t e l e r a  
m a j ą  u t o c z y ć ,  a  p o  t e j  „ m a r s o w e j “  
p r z e m o w i e ,  j a k  j a k i  a r c y k a p ł a n  w z n o s i  
o c z y  k u  n i e b u  i  w z y w a  b ł o g o s ł a w i e ń ­
s t w a  B o g a  d l a  p r u s k i c h  p i k e l h a u b .

K r ó l  H u n n ó w  A t y ł l a  p p a n o w a ł  o d  
4 3 3 — 4 5 5 )  n a  c z e l e  s w e j  d z i c z y  a z y a -  
t y c k i e j  w p a d ł  d o  E u r o p y ,  o g n i e m  i  
m i e c z e m  z n i s z c z y ł  l i c z n e  k r a j e .  C h e ł ­
p i ł  s i ę  p r z y t e m ,  ż e ,  g d z i e  k o ń  j e g o  
s t ą p n i e  —  t r a w a  r o s n ą ć  p r z e -  
s  t  a j  e .

C z a s y  s t a n o w c z o  s i ę  z m i e n i ł y : d z i ś  
p a n  M a x i m e ,  a m e r y k a ń s k i  b o g a c z  ( j a ­
k i ż  f a b r y k a n t  b r o n i  w  e p o c e  t a k i e g o  
s z a ł u  m i l i t a r n e g o  n i m  n i e  j e s t ? ) ,  w y ­
n a l a z ł s z y  n o w y  p o c i s k ,  w y p e ł n i a n y  
k w a s e m  s i a r k o w y m ,  z a c h w a l a  g o  p o  
k u p i e c k u  w  t e n  s p o s ó b ,  i ż  p o  e k s p l o ­
d o w a n i u  ó w  p o c i s k  n i e t y l k o  o ś l e p i a  
g r y z ą c y m  p ł y n e m  l u d z i  i  k o n i e ,  l e c z  
n a w e t  t r a w a  w  t e m  m i e j s c u  r o ­
s n ą ć  p r z e s t a j  e . . .

Z  lite ra tu ry  i s ztuK>-
Opera, (f.) W y staw iona  nad  p ierw otny  

p ro g ram  „ T ra v ia ta “ V erd i’ego, ja k o  o s ta ­
tn ia  w  tym  stag ione prem iera , d a ła  s o l i­
stom  i chórow i opery sposobność u rząd ze ­
n ia  kapelm istrzow i p. R ockow i ow acyi 

! p rzez  w ręczenie mu srebrnego w ieńca i 
srebrnej k a r ty  w izytow ej z podpisam i ofia­
rodaw ców  oraz  album u z icb fotografiam i. 
Do ow acyi p rzy łączy ła  się tak że  publi­
czność, ok lasku jąc  gorąco p. H ocka za 
bardzo pięknie odegrane solo skrzypcow e 
w in term ezzo m iędzy I I  a  I I I  ak tem , i 
zm uszając  go oklaskam i do pow tórzenia 
in term ezza. T ej g rze  tudzież ork iestrze  i 
chórom zaw dzięcza w czora jsza  „ T ra v ia ta “ 
sw oje pow odzene w pierw szej lin ii. Z ca ­
łej bowiem opery  najlep iej w ypadło w spa­
n ia łe  finale I I  a k t u , k tórego  w ykonanie 
ta k  pod w zględem  ry tm ik i , cieniow ania i 
frazow an ia  n ie ty lko  odbijało  od całości

ale w prost było bez zarzu tu , a  i poza tem  
wogóle cliór i o rk iestra  trzy m ały  się do ­
skonale.

Mniej zadaw aln iało  odtw orzenie Y io le tty  
i A lfreda. H isto ry a  nieszczęśliw ej m iłości 
M ałgorzaty  G au th ier z D um as’ow skiej 
„D am y K am eliow eju, k tó ra  słusznie n a ­
tchnęła  młodego V erd i’ego, w7ym aga cze­
goś więcej od interpretatorów -, aniżeli s te ­
reotypow o banalnych  gestów- i technicznie 
dobrego odśpiew ania. Z tezy  podniesienia 
upadłej kobiety  przez  miłość z rezygnow ał 
ju ż  sam  Y erd i, nie poruszając p raw ię  ju ż  
tej kw esty i. P o zo sta ła  jed n ak  praw-dziWa 
kobieta  kochająca  i um iejąca się pośw ięcić, 
a  nie la lk a , po ruszająca  się w ta k t m u ­
zyk i. P o zo sta ł też  młody człow iek głęboko 
czujący może aż do zaślepienia, a  nie m a ­
nekin, ośw iadczający się z m iłośc ią  ku Yio- 
lecie, publiczności. Ci specyficznie w łoscy 
a rty śc i nie um ieją sobie dać ra d y  z re a l i­
zmem francusk iego  d ram atu , i ta k  p rzez  
librecistę  bardzo złagodzonym . G ra  więc 
p. C o l o m b a t i  (Y ioletty) i p. B e t -  
t i ’e g o  (A lfreda), nie m ogła bynajm niej 
zadow-olić, chw ilam i z a ś , np. w scenie 
ośw iadczyn, by ła  w prost ra żącą . Po  zatem  
p. Colombati śp iew ała najlepiej a k t  I I I ,  
gorzej a k t I I , a  na jgorzej, bo najeżony 
w ysokim i tonam i i w ym agający  lekkości 
i s reb rzyste j wymowy, a k t I. Że kadencye 
w ychodziły zam azane, to  było do p rzew i­
dzenia, j a k  rów-nież zrozum iałem  je s t ,  że 
w a ry i I I  a k tu  część k o lo ra tu row ą w- oby­
dwóch zw ro tkach  p rzysp ieszała  znacznie, 
nie m ogła bowiem biegunów  tych  w ykonać 
a tem po. P .  B e tti był n iezap rzecz tn ie  g ło ­
sowo dysponow any. Z początku  detonow ał, 
później ro z g rz a ł się i w  a ry i I I  a k tu  był 
lepszy. W  finale tego a k tu , w scenie r z u ­
cenia V iolecie pieniędzy brak ło  mu siły .

Zupełnie nie dostra ja ł się do całości 
p. M o r o  (s ta ry  G erm ont) an i w okalnie, 
an i m uzykalnie a naw et nie g rą . W ogóle 
p a r ty a  specyficznie liryczna  , w ysoka , nie 
je s t  odpow iednią d la  niego, ja k o  śp iew aka 
i a k to ra  przedew szystk iem  c h a ra k te ry s ty ­
cznego, W rażen ie  rob ił tem  ujem niejsze, 
że p a rty i nie opanow ał m uzykalnie. D uet 
więc z W io le ttą  był zupełnie stracony , bo 
a r ty s ta  w padał zapóźńo albo też  opuszczał 
frazy  i p rzew ażnie persw-azye sw oje z w ra ­
cał zam iast do Y io le tty  lub A lfreda , do 
b a tu ty  k ap e lm is trza , od k tó re j oka oder­
w ać nie mógł. W  śpiew-ie w yręczał go też 
czasem  sufler.

R esz ta  ró l nie daje  pola do popisu. 
P . P ag an e lli je s t  ciągle zachrypn ięta .

Król Humbert I.
H u m b e r t  I  ( p e ł n e  j e g o  i m i ę  H u m ­

b e r t  R a i n e r  K a r o l  E m a n u e l  J a n  M a r y a  
F e r d y n a n d  E u g e n i u s z ) ,  s y n  k r ó l a  w ł o ­
s k i e g o  W i k t o r a  E m a n u e l a ,  u r o d z i ł  s i ę  
1 4  m a r c a  1 8 4 4  r .  B r a ł  u d z i a ł  w  w o j ­
n a c h  z  r .  1 8 5 9  i  1 8 6 6  o  w y s w o b o d z e ­
n i e  p ó ł n o c n y c h  p r o w i n c y j  w ł o s k i c h  z  
p o d  p a n o w a n i a  a u s t r y a c k i e g o  i  p r z y ­
ł ą c z e n i e  i c h  d o  k r ó l e s t w a  w ł o s k i e g o .  
W  r .  1 8 6 6  d o w o d z i ł  d y w i z y ą  i  p o  
b i t w i e  p o d  C u s t o z z ą ,  w  k t ó r e j  z w y ­
c i ę ż y l i  a u s t r y a c y ,  k r y ł  o d w r ó t  a r m i i  

,  w ł o s k i e j .  P o  z d o b y c i u  R z y m u  w  r o k u
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1 8 7 0  o t r z y m a ł  k o m e n d ę  t a m t e j s z e j  
d y w i z y i .  W  r .  1 8 6 8  o ż e n i ł  s i ę  z  M a ł ­
g o r z a t ą ,  c ó r k ą  k s i ę c i a  g e n u e ń s k i e g o .  
W  r .  1 8 7 8  d n i a  9  s t y c z n i a  w s t ą p i ł  
n a  t r o n  w ł o s k i  p o  ś m i e r c i  s w e g o  
o j c a .

Z a  j e g o  p a n o w a n i a  W ł o c h y  p o g r ą ­
ż y ł y  s i ę  w  s t r a s z n e j  n ę d z y  i  c i e m n o c i e .  
B y ł  o g ó l n i e  z n i e n a w i d z o n y m .  U r z ą ­
d z o n o  n a  n i e g o  c a ł y  s z e r e g  z a m a c h ó w ;  
z a r a z  w  p i e r w s z y m  r o k u  j e g o  p a n o ­
w a n i a  w y k o n a ł  n a ń  z a m a c h  j e g o  w ł a ­
s n y  k u c h a r z .  Z a  j e g o  r z ą d ó w  w y b u ­
c h ł y  s ł y n n e  r o z r u c h y  g ł o d o w e  w  S y ­
c y l i i  w  r .  1 8 9 4  i  w  M e d y o l a n i e ,  w  r .  
1 8 9 8 .  U ś m i e r z a ł  j e  a r m a t a m i ,  b a g n e ­
t a m i  i  s ą d a m i  d o r a ź n y m i .  O n  t o  o g r a ­
n i c z y ł  p r a w o  z g r o m a d z a n i a  s i ę  i  w o l ­
n o ś ć  p r a s y ,  r o z w i ą z y w a ł  o r g a n i z a c y e  
r o b o t n i c z e ,  z a p r o w a d z a ł  s t a n y  o b l ę ­
ż e n i a ,  p r z e ś l a d o w a ł  s r o g o  s o c y a l i s t ó w  
i  w t r a c a ł  i c h  n a  d z i e s i ą t k i  l a t  d o  w i ę -  
z i e n i a .

KRONIKA.
K a le n d a rz y k  h ist o r y c z n y .  BO lipca. 

1419. H usyci sz tu rm ują  ra tusz  w P radze. — 
1791. Zniesienie zakonów rycerskich w Francyi. 
— 1830. L udw ik K lip  w stępuje na tron  fran ­
cuski. 1849. Gyorg-ey dyktatorem  W ęgier. — 
1898. Śmierć B ism arka.

List pasterski! K l e r y k a l n y  „ D z i e n n i k  
P o z n a ń s k i  d o n o s i :

„ A r c y b i s k u p  k o l o ń s k i  H u b e r t  w y d a ł  l i s t  
p a s t e r s k i ,  w  k t ó r y m  p o w i a d a ,  ż e  r z ą d  
n i e m i e c k i  m u s i a ł  w y s i a ć  d o  C h i n  a r m i ę ,  
k t ó r a  p o m ś c i  z b r o d n i ę ,  w y k o n a n ą  n a  
a m b a s a d o r z e  K e t t e l e r z e  i  m i s y o n a r z a c l i  
n i e m i e c k i c h .  A r c y b i s k u p  n a k a z a ł  o g ó l n ą  
m o d l i t w ę  w  d y e c e z y i  o  s z c z ę ś l i w y  p o ­
w r ó t  ż o ł n i e r z y ,  w y s i a n y c h  d o  C h i n 1 1 .

T e l e g r a m y  z  B r e m e r h a f e n  d o n o s z ą  j e ­
s z c z e ,  ż e  c a ł e  p r z e d p o ł u d n i e  g w a r n o  b y ł o  
w  m i e ś c i e ,  g d y ż  w s z y s c y ,  k t ó r y m  c z a s  p o ­
z w o l i ł ,  s p i e s z y l i  n a  p o ż e g n a n i e  ż o ł n i e r z y ,  
w y k r z y k i w a n o : „ H a s ł e m  n a s z e m : M a r s z  
d o  P e k i n u  I D z i e s i ę ć  t y s i ę c y  m a r e k  
z a  g ł o w ę  k s i ę c i a  T u  a  n a !  “  H a s ł o  
t o  w y p i s a n o  t e ż  k r e d ą  n a  w a g o n a c h  p o ­
c i ą g u ,  k t ó r y  r a n o  p r z y w i ó z ł  ż e ł n i e r z y .

Podwyższenie płacy górnikom w cze­
skim rew irze węglowym. Z  C i e p l i c  d o ­
n o s z ą ,  ż e  w o b e c  d o b r y c h  s t o s u n k ó w  h a n ­
d l o w y c h ,  p o s t a n o w i o n o  p o d w y ż s z y ć  p ł a c ę  
r o b o t n i k o m  o  1 0  h a l .  z a  s z y c h t ę ,  t u d z i e ż  
p r z e z n a c z y ć  d l a  ż o n a t y c h  r o b o t n i k ó w  p o  
7 0  c t n .  w ę g l a  j a k o  o p a ł ,  d o p ł a c a ć  t y t u ł e m  
k w a t e r o w e g o  p o  4  k o r o n  t y g o d n i o w o  d l a  
ż o n a t y c h  p o  d w u l e t n i e j  n i e n a g a n n e j  p r a c y ,  
a  p o  8  k o r o n  p o  d z i e s i ę c i u  l a t a c h  s ł u ż b y .

C h o c i a ż  w ł a ś c i c i e l e  k o p a l ń  o ś w i a d c z a j ą  
r ó w n o c z e ś n i e ,  ż e  w  r a z i e  s t r e j k u  w s z y s t k i e  
t e  b o n i f i k a c y e  u p a d a j ą ,  t o  j e d n a k  n i e  d a  
s i ę  z a p r z e c z y ć ,  i ź  p o l e p s z e n i a  t e  s ą  b e z ­
p o ś r e d n i m  s k u t k i e m  w i e l k i e g o  s t r e j k u  g ó r ­
n i k ó w .  G d y b y  n i e  b y ł o  s t r e j k u  n a  w i o s n ę  
—  n i e  b y ł o b y  t e r a z  t y c l i  „ d o b r o w o l n y c h  
b o n i f i k a c y i " .  Z a u w a ż y ć  w  k o ń c u  m u s i m y ,  
ż e  o r g a n i z a c y a  g ó r n i k ó w  w  c i e p l i c k i e m  
z a g ł ę b i u  w ę g l o w e m  p o  s t r e j k u  n i e  u p a d ł a ,  
l e c z  p o d n i o s ł a  s i ę  i  t e m u  t o  w ł a ś n i e ,  m a j ą  
t e r a z  d o  z a w d z i ę c z e n i a  g ó r n i c y  t a k i e  z n a ­
k o m i t e  k o r z y ś c i .

Miłosierne zakonnice. Z  P r z e m y ś l a
d o n o s z ą  n a m :  R o b o t n i k  k o l e j o w y  F r a n c i ­
s z e k  W r o n a ,  w r a c a j ą c  w e  ś r o d ę  2 5  b m .  
z  w a r s z t a t ó w ,  n a p o t k a ł  n a  d r o d z e  l e ż ą c ą  
k o b i e t ę  b e z  ż y c i a ,  o t o c z o n ą  p r z e z  g r o m a d ę  
l u d z i .  N i k t  n i e s z c z ę ś l i w e j  n i e  s p i e s z y !  z  
p o m o c ą .  P o b i e g ł  w i ę c  o n  d o  m a g i s t r a t u ,  
w p r o s t  d o  b u r m i s t r z a  D w o r s k i e g o ,  ż ą ­
d a j ą c  o d w i e z i e n i e  k o b i e t y  d o  s z p i t a l a .  
D w o r s k i  p o d z i ę k o w a ł  W r o n i e  i  w y d a ł  p o ­
l e c e n i e  p r z e w i e z i e n i a  d o r o ż k ą  l e ż ą c e j  n a  
z i e m i  d o  s z p i t a l a .  T o w .  W r o n a  n a  p r o ś b ę  
p o l i c y a n t a  p o m ó g ł  w s a d z i ć  k o b i e t ę  d o  d o ­
r o ż k i  i  w r a z  z  n i ą  u d a ł  s i ę  d o  s z p i t a l a .  
W  s z p i t a l u  z a k o n n i c e  i  p o l i c y a n t  r o z p o ­
c z ę ł y  s w o j ą  „ a k c y ę  r a t u n k o w ą 11 o d  z r e w i ­
d o w a n i a  k i e s z e n i  n i e s z c z ę ś l i w e j .  Z n a l e z i o n o  
3 0  c t .  D o r o ż k a r z  z a ż ą d a ł  z a  p r z e w i e z i e ­
n i e  2 0  c t , ,  k t ó r e  p o w i n i e n  b y ł  m a g i s t r a t  
a l b o  s z p i t a l  z a p ł a c i ć .  I n a c z e j  p o s t a n o w i ł y  
z r o b i ć  z a k o n n i c e .  N a k a z a ł y  b o w i e m  p o l i -  
c y a n t o w i  z e  z n a l e z i o n y c h  p r z y  b i e d a c z c e  
3 0  c t .  o p ł a c i ć  d o r o ż k ę .  O b u r z o n y  d o  ż y ­
w e g o  t e m  p o s t ę p o w a n i e m ,  t o w .  W r o n a  
w y c i ą g n ą ł  z  k i e s z e n i  k o r o n ę  o f i a r u j ą c  j ą  
d o r o ż k a r z o w i .  W i d z ą c  t o  z a k o n n i c e  p o ­
c z ę ł y  c o ś  z  p o l i c y a n t e m  s z e p t a ć ,  c z e g o  
r e z u l t a t e m ,  b y ł o  w y p r o w a d z e n i e  p r z e z  p o ­
l i c y a n t a  t o w .  W r o n y  z e  s z p i t a l a  i  o d d a n i e  
m u  k o r o n y .  D o r o ż k a r z a  o p ł a c o n o  c e n t a m i  
n ę d z a r k i .

Pożar na Prądniku Białym w y b u c h ł  
u b i e g ł e j  n o c y .  S p ł o n ę ł a  d o  s z c z ę t u  s t o d o ł a  
J ę d r z e j a  R o m a n o w s k i e g o ,  z a p e ł n i o n a  ż y t e m  
i  s i a n e m .  O g i e ń  w i d o c z n i e  p o d ł o ż o n o .  
S p r a w c y  d o t ą d  n i e  w y ś l e d z o n o .

Doliński znów prostuje! Proszę czy­
tać: W s k u t e k  ż ą d a n i a  c .  k .  k o m e n d y  1 0  
k o r p u s u  w  P r z e m y ś l u  z  d n i a  2 4  l i p c a  
1 9 0 0  M .  A .  N .  4 4 3 6  w z y w a m  s z a n o w n ą  
r e d a k c y ę  p o  m y ś l i  §  1 9  u s t .  p r a s .  o  u -  
m i e s z c z e n i e  o d n o ś n i e  d o  a r t y k u ł u  w y d r u ­
k o w a n e g o  w  N r .  9 1  c z a s o p i s m a  „ N a p r z ó d 1 1 , 
z  d n i a  2  l i p c a  1 9 0 0  z  n a p i s e m  „ B r u t a l n y  
n a p a d  ż o ł n i e r z y  n a  b i e d n ą  d z i e w c z y n ę 11 
n a s t ę p u j ą c e g o  p r z e z  c .  k .  k o m e n d ę  1 0  k o r ­
p u s u  n a d e s ł a n e g o  s p r o s t o w a n i a :  O p i s a n e
w  p o w y ż s z y m  a r t y k u l e  z a j ś c i e  m i a ł o  m i e j ­
s c e  o  g o d z i n i e  4  r a n o  n a  u l i c y  L w o w s k i e j  
a  n i e  n a  m o ś c i e  w  Z a s a n i u .  N i e  j e s t  a t o l i  
p r a w d ą  i ż  n a  K a t a r z y n ę  B n t m a n k i e w i c z  
n a p a d ł o  d w ó c h  w a c h m i s t r z ó w ,  p r a w d ą  n a ­
t o m i a s t  j e s t ,  i ż  j e d e n -  z  w a c h m i s t r z ó w ,  b ę ­
d ą c  w  s t a n i e  p o d o c h o c o n y m ,  p r z e c h o d z ą c  
k o ł o  n i e j  p o g ł a s k a ł  j ą ,  z a  ć o  o n a  g o  
z n i e w a ż y ł a  s ł o w n i e .  N i e  j e s t  p r a w d ą ,  a b y  
w a c h m i s t r z  p o c z ą ł  B u t m a n k i e w i c z ó w n ę  b i ć  
c o  s i ł  p o  t w a r z y  i  k o p a ć  n o g a m i ,  a b y  
d z i e w c z y n a  p a d ł a  b e z p r z y t o m n a  n a  z i e m i ę  
a  w a c h m i s t r z  n o g a m i  w l a z ł  n a  n i ą  i  p o ­
c z ą ł  j ą  d u s i ć  —  p r a w d ą  n a t o m i a s t  j e s t ,  
ż e  o b e l g a  w y p o w i e d z i a n a  p r z e z  d z i e w c z y n ę  
p o p c h n ę ł a  w a c h m i s t r z a  d o  c z y n n e g o  z n i e ­
w a ż e n i a  B u t m a n k i e w i c z ó w n e j ,  ż e  t a  o s t a ­
t n i a  z a c z ę ł a  u c i e k a ć ,  w a c h m i s t r z  j ą  j e d n a k  
d o p ę d z i ł ,  p r z y c z e m  o b y d w o j e  p r z e ­
w r ó c i l i  s i ę  n a  z i e m i ę  Z  p r z e p r o w a ­
d z o n y c h  d o k ł a d n i e  d o c h o d z e ń  o k a z a ł o  s i ę ,  
i ż  n i e  j e s t  p r a w d ą ,  ż e  p o  o d e j ś c i u  w a c h ­
m i s t r z ó w  d z i e w c z y n ę  c u c o n o ,  ż e  o b y d w a j  
w a c h m i s t r z e  p ę d e m  w r ó c i l i  u a p o w r ó t  i  p o ­
c z ę l i  d a l e j  o k ł a d a ć  j ą  p i ę ś c i a m i ,  n i e  j e s t  
p r a w d ą ,  a b y  j e d e n  z  w a c h m i s t r z ó w  z ł a p a ł  
j ą  p o d  g a r d ł o  i  c h c i a ł  z r z u c i ć  z  m o s t u ,

n i e  j e s t  p r a w d ą ,  a b y  d r u g i  w a c h m i s t r z  w  
j a k i k o l w i e k b ą d ź  s p o s ó b  t a r g n ą ł  s i ę  b y ł  
c z y n n i e  n a  B u t m a n k i e w i c z ó w n ę  —  p r a w d ą  
p r z e c i w n i e  j e s t ,  ź e  K a t a r z y n a  B u t m a n k i e -  
w i c z  w e d l e  j e j  w ł a s n e g o  t w i e r d z e n i a  i  w e d l e  
ś w i a d e c t w a  l e k a r s k i e g o  d o z n a ł a  t y l k o  m a ł o -  
z n a c z ą c y c l i  u s z k o d z e ń  i  t e g o  s a m e g o  d n i a  
o d d a w a ł a  s i ę  z w y k ł e m u  s w e m u  z a t r u d n i e ­
n i u .  P r a w d ą  j e s t ,  ż e  j e d e n  z  w a c h m i s t r z * }  w  
p o s z e d ł  d o  d o m u  B u t m a n k i e w i c z ó w n e j  i  
p r o s i ł  o  d a r o w a n i e  m u  —  n i e  j e s t  a t o l i  
p r a w d ą ,  a b y  g o  w y r z u c o n o  z a  d r z w i  l u b  
t e z  n a w e t  w y r z u c i ć  c h c i a n o .  K r a k ó w ,  d n i a  
2 7  l i p c a  1 9 0 0 .  C .  k .  r a d c a  s ą d u  k r a j .  
w y ż .  i  p r o k u r a t o r  p a ń s t w a  D o l i ń s k i .

Jak Doliński konfiskuje. W  n u m e r z e  
„ N a p r z o d u 11 z  1 6  b m .  s k o n f i s k o w a ł  D o l i ń ­
s k i  n a s t ę p u j ą c ą  n o t a t k ę  :

„ P o l n i s c h e s  S c h w e i n ! “  D o  r e -  
s t a u r a c y i  k o l e j o w e j  w  P r z e m y ś l u  w e s z ł o  
k i l k u  m ł o d y c h  o f i c e r ó w .  J e d e n  z  n i c h  p o ­
t r ą c i ł  n o g ą  o g ó l n i e  w  P r z e m y ś l u  s z a u o w a  ■ 
n e g o  p r o f e s o r a  g i m n a z y a l n e g o  p .  W ... P a n  
W ..., j a k o  c z ł o w i e k  i n t e l i g e n t n y  i  d o b r z e  
w y c h o w a n y ,  p r z e p r o s i ł  o f i c e r a ,  m y ś l ą c ,  ż e  
t o  o n  s p o w o d o w a ł  p o t k n i ę c i e  s i ę  o f i c e r a .  
M i o d y  o f i c e r e k  o d p o w i e d z i a ł  u a  t o  : „ P o l ­
n i s c h e s  S c h w e i n ! “  P .  W ... w s t a ł  w ó w ­
c z a s  i  s t a n o w c z o  o ś w i a d c z y ł ,  ż e  u w a ż a  
z a c h o w a n i e  s i ę  o f i c e r a  z a  n i e o p o w i e d n i e .  
O f i c e r o w i e  p o ł o ż y l i  r ę c e  n a  r ę k o j e ś c i a c h  
s z a b l i ,  a  j e d e n  z  n i c h ,  p o d  a d r e s e m  p .  W . . .  
z a w o ł a ł  —  „ T c h ó r z u ! 11 P r z e c i w  o f i c e ­
r o m  z r o b i o n o  d o n i e s i e n i e  d o  w ł a d z  w o j s k o ­
w y c h 1 1 .

N o t a t k ę  t ę ,  j a k  j u ż  n a s z y m  c z y t e l n i k o m  
w i a d o m o ,  s ą d  w  o b u  i n s t a n c y a c h  —  s a m  
o d  s i e b i e ,  b e z  s p r z e c i w u  z  n a s z e j  s t r o n y  —  
o d  k o n f i s k a t y  u w o l n i ł .  S k a r b  p a ń s t w a  b ę ­
d z i e  n a m  m u s i a ł  z a p ł a c i ć  k o s z t a  t e j  k o n ­
f i s k a t y ,  R z ą d  n a  s w r n j  k a s i e  p o c z u j e  k o n ­
f i s k a t y  D o l i ń s k i e g o .

Męczeństwo prasy niezawisłej w Ga- 
licyi. W  m i e j s c e  „ G ł o s u  p r z e m y s k i e g o "  
w y s z ł a  d r u g a  „ J e d n o d n i ó w k a  w  o b r o n i e  
p r a w  k o n s t y t u c y j n y c h " ,  w  k t ó r e j  s k o n f i s k o ­
w a n o  z n ó w '  b l i s k o  d w i e  s t r o n y .

W  m i e j s c e  „ M i e s z c z a n i n a 11 m a j ą  r ó w n i e ż  
w y c h o d z i ć  n a  r a z i e  j e d n o d n i ó w k i .

Wypoliczkowany prokurator. „ N a s z  
p r o k u r a t o r  z n a n y  c z y t e l n i k o m  z  c i ą g ł y c h  
p r z e ś l a d o w a ń  p i s m a  n a s z e g o  z o s t a ł  d z i ś  
r a n o  w y p o l i c z k o w a n y  n a  k u r y t a r z u  s ą d o ­
w y m ,  p r z e z  d w ó c h  n i e w i n n i e  n a  j e g o  z a ­
r z ą d z e n i e  p r z y a r e s z t o w ra n y c l i  r o b o t n i k ó w .  
O b u  d z i e l n y c h  l u d z i  p r z y a r e s z t o w a n o .  S k ł a d ­
k i  n a  u t r z y m a n i e  i c h  r o d z i u  p r z y j m u j e  
n a s z a  r e d a k c y a 1 1 . —  T a k ą  n o t a t k ę  z a ­
m i e ś c i ł  —  b r a t n i  n a s z  d z i e n n i k  „ B r e m e r  
B i i r g e r - Z e i t u n g 11 w  c z w a r t e k  1 9  b m  z  p o ­
w o d u  w y p o l i c z k o w a n i a  p r o k u r a t o r a  b r e -  
m e ń s k i e g o  d r .  G l o c k n e r a . . .

Szczodrobliwość milionera. C z y  J a ­
ś n i e  p a n  h r a b i a  n i e  o f i a r u j e  n i c  n a  o g r z e ­
w a l n i ę  d l a  b i e d n y c h  d z i e c i  ?  —  O w s z e m  —  
m o j e  n a j g o r ę t s z e  b ł o g o s ł a w i e ń s t w o . . .

Na benefis chóru o d e g r a  d z i ś  o p e r a  
w i o s k a  w  K r a k o w i e  o p e r ę  k o m i c z n ą  „  0  y -  
r  u  1  i  k  s e w i l s k i 1 1 . T y t u ł o w ą  r o l ę  o d ­
ś p i e w a  p .  M  o  r  o .  N a  t e m  p r z e d s t a w i e ­
n i u  p o  r a z  o s t a t n i  w y s t ą p i ą  p p .  C o l o m -  
b a t t i ,  B e t t i ,  G a n d o l f i  i  C o l e t t i .  
"W  a n t r a k c i e  b e n e f i s a u c i  o d ś p i e w a j ą  c h ó r  
z  „ P a j a c ó w ' " .  C h ó r  o p e r y  w ł o s k i e j  c i e s z y ł
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s i ę  d o t ą d  s y m p a t y ą  i  u z n a n i e m  k r a k o w ­
s k i e j  p u b l i c z n o ś c i ,  k t ó r a ,  s p o d z i e w a m y '  s i ę ,  
p o d ą ż y  l i c z n i e  n a  t o  p r z e d o s t a t n i e  p r z e d ­
s t a w i e n i e  o p e r y .  J u t r o  o s t a t n i e  p r z e d s t a ­
w i e n i e  o p e r y  w ł o s k i e j .

Humor W sądzie. S e k r e t a r z  s ą d u  p o ­
w i a t o w e g o  k r a k o w s k i e g o ,  F l o r y  a n  P o p i e l ,  
w y d a l  m a m c e ,  k t ó r a  p r o c e s  c y w i l n y  w y ­
g r a ł a ,  p i s e m n e  w y g o t o w a n i e  w y r o k u .  W  
w y g o t o w a n i u  t e m ,  p o d p i s a n e m  w ł a s n o r ę ­
c z n i e  p r z e z  P o p i e l a  ( C b  Y  3 5 6 / 9 8 / 8 ) ,  z a ­
r z u t y  p o z w a n e j  o r a z  p o s t ę p o w a n i e  d o w o ­
d o w e  s ą  s p i s a n e  k r ó t k o  a  d o w c i p n i e  w  s p o ­
s ó b  n a s t ę p u j ą c y :  „ P o z w a n a  z a r z u c i ł a  ( z
p r o t o k o ł u  r o z p r a w y ) .  P o n i e w a ż  o k o l i c z n o ­
ś c i o m  t y m  p o w ó d k a  z a p r z e c z y ł a ,  d o p u ­
s z c z o n o  d o w ó d  z  p r z e s ł u c h a n i e m  s t r o n .  
P r z y  p r z e p r o w a d z e n i u  t e g o  d o w o d u  k a ż d a  
z e  s t r o n  o b s t a w a ł a  p r z y  s w o i c h  t w i e r d z e ­
n i a c h ,  w s k u t e k  c z e g o  p o w ó d k ę  z a p r z y s i ę -  
ż o n o  i  t a  p o d  p r z y s i ę g ą  s t a n o w c z o  p o d a ł a  
( z  p r o t o k o ł u  r o z p r a w y ) - 1 . K o n i e c !

J a k i e ż  t o  n i e z w y k l e  j a s n e  i  t r e ś c i w e  
p r z e d s t a w i e n i e  s t a n u  r z e c z y  ! M o t y w a  z a ś  
t e g o  w y r o k u  s ą  j e s z c z e  t r e ś c i w s z e ,  b o  o -  
p i e w a j ą  d o s ł o w n i e :  „ N a  p o d s t a w i e  w y n i ­
k ó w  p r z e p r o w a d z o n e j  r o z p r a w y  p r z y j ą ł  
S ą d  z a  u d o w o d n i o n e ,  ż e  ( u t  s u p r a ) ,  d a l e j ,  
ż e  ( u t  s u p r a ) “ .  —  S ł o w a  „ u t  s u p r a “  s ą  
w  w y r o k u  z a k r e ś l o n e  ł a d n i e  n i e b i e s k i m  o -  
ł ó w k i e m ,  z a ś  s ł o w a  „ z  p r o t o k o ł u  r o z p r a -  
w y u  j e s z c z e  ł a d n i e j  o ł ó w k i e m  c z e r w ro n y m  
i  n i e b i e s k i m .  —  B i e d m a  m a m k a ,  a b y  w y ­
r o k  t e n  r ó ż n o k o l o r o w y  z r o z u m i e ć ,  m u s i a ­
ł a b y  s i ę  w y s t a r a ć  w p r z ó d  o  d o s ł o w n y  o d ­
p i s  p r o t o k o ł u  r o z p r a w y ,  d a l e j  m u s i a ł a b y  
p o j ą ć  s u b t e l n e  z n a c z e n i e  k o m b i n a c y i  r o z ­
m a i t y c h  k l a m e r  o ł ó w k i e m  r ó ż n o b a r w n y m  
t u  i  o w d z i e  w y m a l o w a n y c h ,  a  w r e s z c i e  
n a u c z y ć  s i ę  —  p o  ł a c i n i e  !

Pierwszy kongres międzynarodowy
M u r z y n ó w ,  a  r a c z e j ,  j a k  b r z m i  n a z w a  u ­

r z ę d o w a ,  „ k o n f e r e n c y a  p a n a f r y k a ń s k a 1 1 ,  o d ­
b ę d z i e  s i ę  w  t y c h  d n i a c h  w  L o n d y n i e ,  w  
W e s t m i n s t e r  T o w n  H all. N a  k o n f e r e n c y ę  
p r z y b ę d z i e  d w u s t u  d e l e g a t ó w  z e  w s z y s t k i c h  
c z ę ś c i  ś w i a t a ,  a  m i ę d z y  p r z e b y w a j ą c y m i  
w r L o n d y n i e  z n a j d u j e  s i ę  d o k t o r  S t r a k e r ,  
p i e r w s z y  M u r z y n ,  z a j m u j ą c y  s t a n o w i s k o  
s ę d z i e g o  ś l e d c z e g o  w  S t .  Z j e d n o c z o n y c h ;  
a d j u t a n t  c e s a r z a  M e n e l i k a ,  p r o f e s o r  S c a r -  
b o r o u g h ,  w i c e p r e z e s  u n i w e r s y t e t u  W i l b e r -  
f o r c e  w  O h i o  i  i n n i .  K o n f e r e n c y a  m a  t r w a ć  
t r z y  d n i .

Telegraf i telefon.
Zmiany w armii.

Paryż/ 3 0  l i p c a .  D z i e n n i k i  o m a w i a j ą  
p r z y c h y l n i e  d e k  r e t  g e n .  A  n  d  r  ć  c o  d o  
r e o r g a n i z a c y i  n a j w y ż s z e j  r a d y  w -o j e n n e j  i  
k o m e n d y .  P i s m a  s o c y a l i s t y c z n e  p r o t e s t u j ą  
p r z e c i w  m i a n o w a n i u  g e n .  N e g r i  e r a  
c z ł o n k i e m  r a d y  w o j e n n e j .

Wojna w Chinach.
Londyn, 3 0  l i p c a .  B i u r o  R e u t e r a  d o n o ­

s i ,  ż e  d o  S z a n g h a j u  p r z y b y ł y  d a l s z e  t r z y  
o k r ę t y  w o j e n n e

Londyn, 3 0  l i p c a .  D l a  b e z p i e c z e ń s t w a  
u f o r t y f i k o w a n o  w  S z a n g h a i  d z i e l n i c ę  f r a n ­
c u s k ą ,  a b y  o c h r o n i ć  s i ę  p r z e d  m o ż l i w y m  
n a p a d e m .  R o b o t y  f o r t y f i k a c y j n e  p r o w a d z i  
k o m e n d a n t  k r ą ż o w n i k a  h o l e n d e r s k i e g o .

Londyn, 3 0  l i p c a .  B i u r o  R e u t e r a  d o n o s i  
z  S z a n g h a i  p o d  d a t ą  2 8  b m . ,  ż e  w  H u -  
c z a u  ( w  p o b l i ż u  H a n g - c z a u )  z o s t a ł o  z a ­
m o r d o w a n y c h  9  a n g i e l s k i c h  m i s y o n a r z y .

Londyn, 3 0  l i p c a .  W e d l e  d o n i e s i e ń  b i u ­
r a  R e u t e r a  w  H t t - C z u  z n a j d u j e  s i ę  2 5 0 0  
w o j s k a .

Hongkong, 3 0  l i p c a .  W  H u - C z a n g  r o z ­
l e p i o n o  a f i s z e ,  p o d b u r z a j ą c e  p r z e c i w k o  c u ­
d z o z i e m c o m .

W  K a n t o n i e  p a n u j e  s p o k ó j .  Z n a j d u j e  s i ę  
t u  o b e c n i e  5  a n g i e l s k i c h  o k r ę t ó w  w o j e n ­
n y c h  i  6  p u ł k ó w  i n d y j s k i c h  w o j s k .

Rjeka, 2 9  l i p c a .  M a g i s t r a t  t u t e j s z y  
o t r z y m a ł  w e z w a n i e ,  a b y  p r z y g o t o w a ł  
k w a t e r y  d l a  8 0 0 0  ż o ł n i e r z y  n i e m i e ­
c k i c h ,  k t ó r z y  w  t u t e j s z y m  p o r c i e  w s i ę -  
d ą  n a  s t a t k i ,  m a j ą c e  i c h  p r z e w i e ś ć  d o  
A z y i  w s c h o d n i e j .

Księga błękitna.
Londyn, 3 0  l i p c a .  W c z o r a j  o g ł o s i ł  r z ą d  

n o t y  i  p i s m a  d y p l o m a t y c z n e  o d  c z a s u  z a ­
m o r d o w a n i a  m i s y o n a r z a  B r o o k s a  w  s t y c z n i u  
1 9 0 0  a ż  d o  1 3  l i p c a .  K s i ę g a  z a w i e r a  
t a k ż e  o s t a t n i e  p i s m o  a m b a s a d o r a  M a c d o -  
n a l d a  z  2 8  m a j a .

Z e  s p r a w o z d a n i a  z  p o s i e d z e n i a  a m b a s a ­
d o r ó w  w  P e k i n i e  c h a r a k t e r y s t y c z n e m  j e s t  
t o ,  ż e  p o s e ł  r o s y j s k i  o ś w i a d c z y ł ,  
i ż  w i e r z y  w  u c z c i w e  z a m i a r y  
r z ą d u  c h i ń s k i e g o .  B y ł o  t o  p r z e d  z a ­
m o r d o w a n i e m  K e t t e l e r a .

Stowarzyszenia i zgromadzenia.
Filia s towarzyszenia robotników piekarskich

w  K rakow ie, m ieści się w lokalu  przy ul. 
K rakow skiej 1. 49.

Administracya ,,Naprzodu“ po­
szukuje jednego

w f  roznosiciela
który natychm iast znajdzie zatru ­
dnienie.

R edaktor naczelny: Ignacy Daszyński. 
R edaktor odpowiedz.: Adam Bolesław Matejko. 

W y d aw ca : Jan Englisch.

Za t r e ś ć  o g ło s z e ń  r e d a k c y a  n ie p rzy jm u je  ża d n ej o d p o w ie d z ia ln o śc i.

Z a r z ą d  s z k o ł y  j a z d y

Lwów, ulica Kościuszki I. 8.
(róg  ulicy T rzeciego M aja)

poleca

- n a  s p ła ty  m ie s ię c z n e  -

„ P A T R I A 11 z Solingen, „ A U S T R I A 11 
z D rezna, „ H E L I C A L  P R E M I E R 11

słynnej f i rm y : The Prem ier Cycle Comp. 
L td . w C oventry i Chebie i z firm y drez­
deńskiej Seidel & Neum ann „GERMANIA11.

C en y od 1 00  z łr .
Za gotówkę znaczny rabat.

AAAAAA
  Żadajcie tylko 1 _

IDOL
najlepszy francuski papier cygaretowy. 

Wszędzie do nabycia. Główna sprzedaż 
u S a m u e la  S c h e u e r a

w  K r a k o w i e .  120

WWW

W ę 7 P i k i p  l n ę v  g dziekolwiek zas ta ­
wi o AGIIYIG IU 3 j  wionę wykupujem y,

dopłacam y do pełnej w artości kursow ej 
i te  same losy odsprzedajem y na  m ałe 

ra ty  m iesięczne. Do ciągnienia 1 sierpnia po ­
lecam y włoskie losy czerwonego krzyża  za  go ­
tów kę kor. 2 4 -— , na  ra ty  kor. 2 6 -—. P raw o 
gry  po złożeniu pierw szej ra ty .

Dom bankowy i kan tor  wymiany

WIKTOR CHAJES i Sp., = = = = =
=  Lwów, Sykstuska I. 8.

Kupno i sprzedaż efektów , losów i m onet. 
Z lecenia z prow incyi za ła tw ia  się odw rotną 

pocztą. 127

P ie r w s z e  s to w a r z y sz e n ie  w y tw ó r c z e

^  Robotników szewskich we Lwowie

©N e /  12

p o l e c a  s w ó j  s k ł a d  i  p r a c o w n i ę  o b u w i a  p o d  f i r m ą :

,UDZIAŁOWA PRACOWNIA OBUWIA“
.. we Lwowie, ul. Kopernika 1. 1 S _

Z a m ó w i e n i a  u s k u t e c z n i a j ą  s i ę  w  n a j ­
k r ó t s z y m  c z a s i e  w e d l e  n a j n o w s z y c h  f a s o ­

n ó w ,  z  m a t e r y a ł ó w  k r a j o w y c h  i  z a g r a ­

n i c z n y c h ,  po najumiarkowańszej cenie.
Z prowincyi p r z y j m u j ą  s i ę  z a m ó w i e n i a  

z a  n a d e s ł a n i e m  s t a r e g o  b u c i k a  l u b  m i a r y .

D yrekcya „Udziałowej pracow ni obuw la“.

©

©
©
©

Z D rukarn i Narodowej w K rakow ie (W iślna 9. — Telefon Nr. 404).


